
Oplata pocztowa ulszczODB ryczałt-. 

~1w,u,'"" i;odziie,nrue i: wyjątkiem 12iedizieJ i iwiąt 
'fi'zy bezpła!Jne d)odatki tygiodlniowe: 

"ln,mlko Domowe, Przyj. Rolln.iika i ArJrus.z powIDeśc. 
Ojczyznę 

buduje się 

~ spe-tnianiem 

® obowiązk_e1 
Adres redakcjli i adl!nmistracjil: 

~smo '(Wol, Po.7.lll.), uJ.. Wolb!e>ści 21. - Tel. .. 
Nr. 138. LESZNO, środa dnia 20 czerwca 1934 r. Rok XV. 

Ostatnia podróż min. Pierackieg • 
Kondolencje Ojca św. 

W dniu 17. b. m. nuncjusz apo'" 
stolski notyfikował ministrowi spraw 
zagranicznych kondolencje Ojca św 
dla Rządv polskiego z racji bolesnej 
straty, którą poniosło Państwo Pol­
skie przez mkczemny zamach na oso· 
bie nieodżałowanej pamięci ministra 
spraw wewn., Bronisława Pierackiego. 

Uroczystości żałobne w warszawie. 
W ars z a w a. 18. 6. N a pływ pu­

b1!iicZ1UJości, p.ragnącej odidać JOstatmią po 
s:tugę śp. mi!uiis.triowr Pieraiclcieunu :i! być 
obeqnią :nai illlabożeńs.twiie w k,,ośCiieile św. 
I{.rz:yża, był Lak ,ogri01ID111JY', że o godz. 
9,30 kiosciiób wyipehuony był pto brze­
g~. OfaceTiowi.e po,liicjii, spjraiwdz:ający 
k!arty wsl~pu, itlllUJ.Slei!Ji. wstirzyu:ruać dall­
szy ,napływ publli,CZiILośc.1, WpiUSiZCZ.lają,c 
j,ed:yrruie czl1ornków rządu~ k,wpusu dy­
pl]Jo,m,aity1cz.;nego. 

Plrawą stnornę gtówtnej, nawy zaj­
m.lu.ją pir~edisLawioLeJe rzą,d:u, którzy zja­
Wcill!ii się i.u ao1rp,ore z premjerem K'°.z­
rowskim n.a czele. Za IUilllilłi: .seinabo1r10'\vie 
i! po.show:ie Senatu i PaJr'laitrumlu R. P. 

P,o stTio1rne lewej zaisi~adl! cal:y ki<n­
pms dypl,omaiyc.z:ny i: aiLtache w.ojskl()­
w:i! tpań.slw ,obcych. 

bu BBWR. i! wyż& urzęd/nilcy mwn'if. 
sterjalni. 

Specjalny wagon z.are.rerw1owaJnJO 
dla matki śp. rruin. Pierackiiego, której 
w żałobnej podróży będzie tiow,:u·zy~ 
szyć najbliższa 11odziina. 

Komendoo.tem poci,ągu jesit d'.Yfek­
tior biura w,ojsloowego M. S. Wewrn;. 
mjr. dypl. Wyszyński,. Będ.z.li,e 10tn kile­
r·ował manifestacjami, żał,obin.emi na 
miejscu postojów p<>ci,ągu. 

U roc2:ystości żałobne 
w Lesznie 

Dziś pr.zed pob. odbyłiy si!~ w mile­
ście nasze..m UT1oczystośoii 'żałlOlme pi()­
święoone pamięci zamordlowain.ego Mi,­

nistra. 
W kościele farn.yim, pi~e przy-

I br.a.nyim ii • :rzęsiiśc:i'e oświet1onY',Ill IOd­
by-lia sii~ Msiz.:a św. żałiobna, poprzedzio· 
na •U!r10>czystemi! Wligilljllł!rIU. .. M.szę ś.w. 
ieelebr10waJ; w asyście ks. Kałuży 1 ks. 
IGebby, Pr~ew. ks. poob. Jainkiewicz. 

P101ctczas nahożeńiStwa. w którem 
wzi·Qh udzi:at .przedstawicieile 1władz, 
wojska, ,siamorz~d'u, towarzystw 10rga­
nizacjlii ~ bard.w lic.z:uie sp,ołeczeó.stwo, 
przygrywał•a 1Q1Tkiiesbra 55 p. p. 

Pio Mszy św. udano s:i,ę w plOCho„ 
dziie w s.k:upwooiu ina ryiuek, gdzie 
wśród ,o,gó}nej oiJs,zy ,prze.rnówd.Jl 111aj~ 
pi·erw dowódca 55 p. p. p. pułk. Ro­
weckii, w,srpół1J01war:zy.s,,z br,oni, śp. miln.i­
stra 'Br. Piier,aickiego, a następnie p. 
BU11~mis1trz Kiorwru1'Skii•. 

Unoczysbość zak.10ńczy~o odegra:n.i.e 
przez mkte.strę, 55 p. p. hymnu ża,. 
łlobnego. 

Równocześnie ambasador: Skrzyń­
ski zakomunikował, Że kardynał Pa­
celli złożył rru osobiście wyrazy naj­
głębszego współczucia z powodu stra­
ty poniesionej przez Państwo Polskie 

Nowe znaczki pocztowe 
W a r s z a w a. - W najbliższym 

czasie pojawi się nowy znaczek pocz­
towy z podobizną ś. p. min. Broni­
sława Pierackiego. 

Płk. Wenda oficerem 
do specjalnyc zleceń O godz. 10-tej przybył P. Pirez)i­

dlwt R. P., klóry podszedł dJO kata­
:ta!l!lrn i! rna p,odrusz,ae, przyin.i.es1on.ej 
prZiez Jednego z adjutanlów, złożył in­
sygnia 10T'deru Orła Biatego. 

Obozy koncentracy1ne w Po.lsce. 
Warszawa. (Tel. wł.) W gene• 

ralnym inspektoracie sił zbrojnych 
rrnanowany zostanie nowy oficer do 
specjalnych zleceń. Będzie nim b. a• 
djutant marszałka Pilsudskiego płk. 
Wenda. 

Zwboki! &p. mi!n. Pierackicgo u!Jra­
n,e są w mwndur geinerara brygady. 

Pio chwilu na otwartą dotychczas 
l:rl~IDTIG 1na:lroż10•l1IO \Vi•Cl{10; na Ll'lllll;:1·,b 
zliożionto cza.pkę ·wojskową z 1od'.znaka;rrri 
ge1r1erała brygady. 

Do ,ołla!rza pl()dcl1Jodzi nastGpnic J. 
E. ks. kairdyn.ał Kakowski! i, 1,ozpoczy-
111a celcbnowanie urioczystcj Mszy Za­
bobncj. 

Riotlegają się pienia żal,obin.e, wy­
kionane prze.z chór i! soH:stów Opery 
Wa1rsza,,sk.icj. 

Pio ur,oczystcm nabożeńslwie prze­
mówi'cnie żał,obne w loościele wygłosif 
ks. prałat P.opławski. 

Po kazaniu d0lcgacjc wyszły z ko• 
ścrola i ustawiły si~ przed kościołem 
św. Krzyża. . 

P,o odprawieniu modłów przez J. 
E. ks. kard. Kalwwskiego, trumnę zdję 
lio z katafalku. Przez szpaJ.er utw,orZJO-­
ny w nawie głównej przez ż,0l1Uierzy 
21 p. p., przechodzi najp,icrw w towa­
rzystwie duch:owiefislwa ks. ka:rdynaŁ 
Kaklowski', za nim kroczą 'llajbliż,si 
przyjaciele Zmarleg10, ni,osą,c na ram.i,,o­
nach trumnę ze zwłokami>. Jeden z ,o­
fiieerów nic.sic na poduszce i11syg;iua 
Orderu Orla Białego. 

Pio z!,ożeniu z,vlok, na oc.zekuja.,­
ccj przed lmśe •olcm w wecie, l")Z\\ ,ja 
się lrondukl żałobny i rusza w slro­
nę Dw,orc3! GłÓWttlego. 

W chwiih, gdy kiondukt pogrzebo­
wy slanął :na d\ViOrcu Głównym, przed 
wni,csic:niem Lrmn.ny <lio wago,nu z.a.brał 
gbos prcmjcr Kozhowsk~, który wygło­
si:ł przcmiówicnie, żegnające śp. Bro­
nisława Pierackiego. 

Spc.cjalny po.ciąg ż.ał,obny składa 
, się z 3 wag.or1ów sypial'llych, w któ-

3:ych p,ojailil priedsLawici-cle rządu, l<l.u 

W ars z a w a. Wcwnj pirzed p,oł,. 
glo~z.ono :'l()zporz.ądzenie P. Prezyde111-

tai R. P. z mocą uslawy w sp:rawie 
,odosobnienia -osób, zagrażających bez­
pieczeństwu, sp,ok,ojowi i p10:rządkowi 
publicznemu. Rozporządzenie to poda.­
jemy poni-żej w pelnem brzmieini.u: 

,,~ a podstawie artykułu 44 K,otn.Sty­
tucji i upoważnienia Prezydenta Rze­
czyposp:)litej do wydania rozp,orządzen 
z •mocą ustawy, postanawiam co na: 
st~puje: 

Art. I. Osoby, których działalność 
lub postępowan,e dają podslawy d,o 
przypuszczenia, że groti z ich strony 
11an1.szenie bezpi,eczeństwa, sp,o~oju 
lub porządku publicznego. mogą .ulec 
przytrzymaniu • przymusowemu u­
m,eszczeniu , , miejscach ,odosobnio­
nych nieprzeznacw1nych dla osób ska­
zan,"Ch .ub 1'e-s;zt,owanvch spo,,,u­
du ·µopelnionego przestęp;twa. 

A t. II. 1. ZaTządzenie co do przy­
irzymau;a :i skierowania osób przy­
trzymanych do miejsc od,os.obn.i,onych 
,vycJaje władza administracji. ,ogólnej: 

2. Postanowienie o przymusowcm 
,odosobnieniu wydaje s~dzia ś e·' czy 1-w. 

wmosek władzy, któ1·a zarządziła przy­
trzymanie; uzasadni,ony wniosek Lej 
,vladzy Jest wystm·czającą podstawą 
do wydan:a po.slaruowienia; 

3. Odp:s postanowieni a będzie do­
tt.·ęcwny oSIObie przytrzymanej w ciągu 
-18 g'°dzin od chw.1Ii jej pr.zyt-r_zyma'Ilia; 

-t .. ra postanowj.en.ie sędztego żad-
ne ;Todkr odwoławcze nie służą. 

Art. III. O odosobnieni.u orzeka 
sędzia śledczy: wyznaczony w tym ce-. 
lu przez loolegjum administracyjne wła 
ściwego sądu okręgowego. Właściwym 
jest ten sąd, w którc&ro okrę::,au poŁo~ 
żon.e jest miejsce odosobDJieni.a.. 

Art. IV. 1. Odia obnienie mote być 

Wstrząsająca k ta strof a t ne 
Paryż, 18. 6. Przy budowie tune­

lu kiolej,owcgo pod Epinal wydarzyła 
Się kalasl.f,ofa, spowodowana opóźn.i,o­
llyrn wybuchcmt mi!ny. 

Gdy robotnicy, po zal,ożeniu i eks,­
PllOzji m1u, powrócili na miejsce pra~ 

I cy, b~ usunąć zwały kamieni:, jed'na 
z min wskutek wadliwego zatożem.ia 
wybuchła z ·opóźnieniem.. 

Czterech ,robotników zostało zabi,­
tych a siedmiu ci~żko rannych. Stan 
rannych jest bar<l:ro ~oźny. 

Oll"Zioc.zicme lll!ai 3 miJesiiące; może być 
plr~~ w zw.i1ą,zkuj z mchiowaa:u.em 
oldosio birri101nego na dalsze 3 mli-esi.ą,ce, w 
trybLe, ,oklreś:łcoit1ylill w art. II. 

2. Od!osio,b/n,:i!elrui• !llllOga., być zatrud­
;rriien~ wymaczolI1ą im pracą. 

Art. V. Wykio111aJniie :riozporz.ądze­
nila piOTucza s1ię milll.istrom Spraw \Ve­
w1ruę~rztrryiCh ii Sp1raiwŁedli \v,ośc.i. 

Art. VI. Rozp10:rządzenLe :n~ni.ejsze 
wchodzu w żyóie z d't1iem ,ogł!osze.nia, li I tracr mioc ,ob10wii,ązująeq w termi:uie :i 

! uai 1obs.zairaich, ktÓlr,e określone będą I 
I 1,oz:p,o:rząd!ze.'Dlilem Rady Miinistrów. l 

I 
Warszawa, 18. czerwca 1934 r. 

1 
P,odlpiilsa!lllo: Prieeyctent R. P. M,oś­

dcki<, prezes Rady ministrów Loon Ko-
• zł,owskii 1 w,s,zyscy milnistriowie. ! 

Waldema s s 
cię iego 

Upały w iemczec 
i Francr 

Berlin, (PAT.) W całej Rzeszy pa­
nowały wczoraj niebr ate upały. W 
połudn,e notowano w Berlinie w cie­
mu 30 st. C. 
Paryż. (PAT). Francję nawiedziła 

fo!a upałów. Termometr wskazuje 
w Paryżu 33 st. C. w cienm. Jest to 
tempeiatura, jakiej nie notov,ano ocl 
r. 1901. W Lille dal się odczuć biak 
wody. 

na 
·ęzle i· 

2 a 

B·e r H lll, N. B. L dlo:nosi z Kró-1 blikuje wyrok sądu polowego przeciw„ 
lewca: W :niedziielę wiec.z. ,obiegła mia- ko Waldemara.sowi. W dmu 17 cze.r.. 
stio pog~o.ska, tJe b. pr•emjer Waldema- wca iodpowi.!adat wzed sądem polov.-ym 
ras ,odpovviJadać będziie .za udział w Waldemaras w związku z .zamachem 
puczu wi0js~owy1m dln,. 7 bm. przed są- stainu. 
dffill poliowyim. SąJd p<>lowy obraduje Sąd uznał go w:imnym usiłowau:ua, 
pod przew,odniJCtwem jedn:lego z put~ przy pomocy wspólników, dPkonarua. 
lmwmków. Urzędowego potwierdzenia próby zbrojnego zamachu na IObea::IJ': 
wiadJOmośoi briak. ! rząd liitews.lci i skazał na 12 lat ci.ęi-, 

B e r l i n. Ubewiska Ag. Tel pu,- kiego więzienia. 

Mian·owanie komisji 
plebiscytowej dla Saary 

Ge new a (PAT.) Przewodnicz,tcy 
Rady Ligi Narodów dokonał defini­
tywnej nominacji członków komisji 
plebiscytowej dla zagł. Saary. Mia­
nowani zostali pp. \V. Henry, szwajcar, 
prefekt okręgu Porrentruy, de Jongh, 
holender, b. urzędnik holenderskiej 
służby kolonjalnej oraz Allan Rhode, 
szwed, b. szef sekcji prawnej szwedz­
kieio M. S. Z. i gubernator prowincji 
Gotland. 

Ekspertem, mogącym ewentua,nie 
zastąpić jednego z członków komisji, 
mianowana została miss Sara Wam­
bugh, amerykanka, autorka książek 
o plebiscytach powojennych. 

Tragiczny wypa 
żony rektora Miklaszews ·ego 

Warszawa. (PAT.) W "Wa~ 
szawie wydarzył się tragiczny wypa­
dek. Mianowicie Żona rektora Głó­
wnej Szkoły Handlowe1, Jamna . likla­
~zewska, zamieszkała w gmachu szko­
ły wskutek własnej nieostrożności wy„ 
padła z okna 4-go piętra 1 poniosła 
śmierć na miejscu. 

w buch 
zak adach Ford 

O et ro i t. (PAT). W zak.lad.a 
Forda nastąpił wybuch, wslmte kto• 
rego jecna osoba straciła życie a 1 Z 
odniosło rany, w tern 4 ciężkie. 



O potrzebie walki~ -
z alkoholizmem 

Walk.a z aToobio1i:2mero, to me s~a 
:wa jed1Il!01St1.."i, ale sprawa spoJJecma. 
A jedm.ak społeczeńsl\-..,10 tak maro się 

ltą kwestją ~nteresuje. Dla tegD, że n.1e--
1Wi® tych st!rasznych skutków, jakie 
a1klobiokz:m poruąga za sobą. 

Oo l'IDZU!illi:eć trzeba pr.ziez :aJ.kołml 

a alkiohioli!z.;m,? 
Allmhio1em nazywaimy wszy;.Sitkiie 

lł!runkri', którejilli upić się moiż;na, obo­
dęl:!rrie, czy tio czys.ta, 3!rak, lw1Diak itp. 
:wódki czy w~na,. także piwa ;:róż111ych 

gatunków. 
Alklobiolizim zaś, nazywamty UŻywa­

nie tychże tTum.ków, bez wzgilę:1'u na 
lłlo, gdz;ie :ii kiedy i w jakiej i'.J!OŚ~1 i 

w jak~ej pl()staci. 
Nie U!lega żadnej wątplwwiośd, te 

:walka z alkioh!Dlizanem, tio bm-dz.o 1.Tu­
dna s,pravrn, bo walczyć trzeba ze s,ta­
Jre!ID.1! p,rzesąda:mi: i zwyczaj ami pijac­
fkiffilli, a oo najgoo-sza, i z alk!ohioJ.ii­
lllem dziedzicznym, który wżan:t s:i:ę w 

iorga,rnizim całego .społeczeństwa. 
Nie ima stanu, który byłlbyi w1o!Lnym 

pd tej ptlagi. We wscy:s11:kiieh zajiIIIiuj e 
rukobiol pierws,ze miejsce, j,akl()1 trady­
~ja: z sta1rych czas.ów. 

Ows.zem., naileż:y zachowywać łta­
dycj e 1na:riodowe, a,le tylk!o tak1e, które 
,:i.a!lll. za:s.zczyt prz_y1n01s;zą., k!tóre nas pod 

,ro.sza. na duchu i: gOJSIJ)Od~o. 
Piolska, a raczej ,DJ3)róij/ · po~siki! IID,a 

(t01Syć dowodów i to· b~dizJo pll"zy­

tkrych, S1p<owooow3,TI,YiCh pirzez ,a/lloohlO­

llilzm ,p.rwdków n3;Si.ZYch. A ~ jednak 
~o ws;zys.tkich dio,świa,dczeń z~h 
•kutków alkiohO!li.J.;mu, me iehceIDIY te­
go 'll:2lUać, nie choeim;y 2Jerwać z inałlo­

lsEeim prz.ez który tylłe rruiieszczęśic;ia: ina 
!Kraj !llasz przyszbo, a dlziś j~re za 
b> po.h.--utować musi. -

Nikt llllie llos;tał! ,od ilia:zu pii.jakiem, 

Jylk!o s.h~owo dJo tego krtoczyt, naj­
przód wiJnkio, pi,wkio, lelkkie, p<mn.iej p­

~,zej&e wódki, l'lOtZUJm:iie sii:~ :z kioilega­
~i, li aini. si~ spoo:tr:zegł, że 2JOS1bał' ina-· 

)ogowym, p~jal0eim. iJ hll.mką.. 
A s.k"lrtki jak!ie? ZajDJLedlbairue obo­

wiązków S\vych, cxy to rio.d!zlillllI1Ych, za­
lWIOOOwych, przen:1ewiierstwa, ~bi:etki . 
lekkicll 1obyc;zajów,. dief!I"l3fllda,cje w.ię_­

,z;i!®Jie, a :nawet ~ siamobój~twia. 
Więc aThoihOWiz.lm j1esil w ~wych 

.. kutkach bard.zło, sl!raszm,y, ia podm11Jo­

!Wać rmu&zą często, c~, k!tórzy pod! tym 

iwzględem najlllljniej .zgr'iZ,esizyhi. 

Jak olbrzymie S/UlillY pbacić mus:i 
'1opoleczeństwo, za h'UJ.aink~ j,edlnej l{)s,o­

lby, postawionej 111a l iS1taJDJOW!i,s.krlli peljnf:­

iJo zaufam.ia. Ileż pr,zeds1~tw zo-

L N. PANAMARJOW. 

lf1111ka 
34) 

Powieść .z rosyjskiego. 

(Ciąg da1szy.) 

-STR. 2. - śRODA, DN. 20. CZERWCA 1934. ~ NR. 138. 

sta\o przez to pow,ażnie podkio1piaIll{Ych, 

2mUJjlłlJ01wam.ych. 
Upad!ek Lego lwb ow,ego iirutey.es,u 

nile j,est stTatą jed!IlJo.stk!1, .ale stratą 

S:Zi~ej wairstwy 1ogółu. Nadwyręża if:io 
cudza, kieszeń, uczciwych ludzi pio!Z.ba­
wia pracy t wpędza ich .QQ, biedy 1 

1nęd)zy. Naim pio~rzeba bboigos.ławueńSit­
wa ± ł.askii, BlOlżej, którą ,oidlpy.cha iSlię 
ip-rzez grupie lffi/OIWY, s,zy1d!e.ris:twa, kląt­

wy i blui.ru1el'lstwa w ktn,aj<p,3:!c:h. 
W1Dłainia 1UidZJ1 pi01waż111y;cll IQ' ,opa­

mi:ętaTIJie a zaw1róceiruie z idJrio-gi alim'" 
hDlizmu 'Illi.e mają po,słiuc:hu w .SJ)IOłe­

czeństwie. A 1I1aszą kio1I1feCiZIDJ0iśc.ią życilo 
wą jest, sprawą all>Johio1liztmu sii,ę zai1n­
teresiować. P,oiak po1tn-afi za P10Lskę. u­
mierać, ty llś?D nie pOlt;raii d'la PiO'lski 

żyć. N arzek:a s~ę na 1I1apływ żydiootwa 

dlo k!l1ajiu. A czy żyd101S.tw10 :llllog~oby tu 
egzyistiować l paruo,szyć s1ię, -~dyby 111ie 

r1ozrzutln10!Ść :i! 1ekkiomyśbość poiliska? 
Ni:gdy ! AL_e żyd gór'lljie i11iad !Iliami• trzeź­
Wlościią li ,obirachioW1aJilii'elll¾ a bo im.u daje 
pr:ZJewagę,. ! 

Czas !Iliajwvękisizy 1ockJn,ąć s1uę z ,obo­
ję1mJ01ś,ci 111a zto ,,alkJoblohl0ID.U, i zabnat 
si1ę caJ,ą .siułą dio p1rIaicy nad ,otrzeźw1.e­

nuem !ll,a;nodu, do tego potrzeba łącz­

illl0ści• wszJISltlcich s:Lainów. 
P~z.Y1szł1ość in,ależy dio n,af'Odów 

trzeźwych. Nuech Łdieja abs,ty1n-enc.k& 
zjedno1czy jak n,ajwiiększą iLość ludzi 
dlobriej wioli·,. ku p1oddźwlig1nięciiu Oj­
czyzny i: N 3:il'lodu. 

La,skiowiSki Józef,ai. 

Uroczystości Mickiewiczowskie w Paryżu 
Paryż, P,osiedtzClllJie P,o.lskiej A~ 

kademji Literatury w siedzibiJe bibljio~ 
teki polskiej w Pa.ryżu miał,o chara.kc 
ter rriezwykle pOidlllli•osłej uro,czys11Jości 

ku czci twórcy ,,Pana Ta.dle:usza". 
Przed wyznacz,Ojllą godzi!Uą salę biblj,G­

teczną zapeltniła hcznie przybyła kio}o~ 
:nja p!'.)lska. Przybył ró,Vlllleż a.p:Lbas:a­
dl!J,r Chła.:po,vJSki: z cz~0ITT,kamfu amba.s,a~ 
dy i kJ()fll;Sulla.tu p10JJsikiiiego ,oif;aJZ przcd­
sta wicie1e W:S1Zyslli'ch jjnsltyt¼Cyj pio,1-

skuch 1 pioilsikJo,_fa~a[JJJClliSkich. 
'Doili)o:nairuo ,oilw,aircia wystawy, pio­

świ:ęciofillcj „PainUJ Tadeuszowi". \VySlta-
. wa zawi1e1ra s.z,e,:rieg cetmnyoh rycin 'i 

sztychów z 1c,za1S1ów, które maluje epo­
peja, 1o;ryginaJJ:y HU1s~racyj dio Pma Ta­
deu,s·za, w1szystk:i1e tlium.aczema <lzieła 

na języki ,ohce, ·wres.zcu,c WlSJZystkie wy,,. 
diainia „Pruna Tade'UIS'za" I()(raz szereg 
nueZ11111LelrIn,ie c:c:n[ny:ch pamiąlek p,o 

M~ckliiew~~u. 

• Kóncerny zagraniczne. 
Raz plQlraz ukazują, 1s ię w prasiiie 

mniej Jub więcej seinsacyj[l,e szczegóły 

o d'ziałalruo,śó · h.'1()111iCe'I'll1ÓW z~a/nicz-
111ych w P,alsce. Dia wiainka w1a<llomp­
ści tych oorzu,oić pragini'eimy killka IDJO.­

wyieh sz.czegótów,. jiak~e w 101S1tatjl:liiJm 
czasie o f,i;rfmie \V10Jbf'0irn w pr;asi1e się 

'Ukazały. Miairuowicie „Ex'])lflesSI Z:agłę­
bra" - • Sos,n,01Wi1oc w Nr. 168 pircy­
l[]JOOi! :szczegóły o Tlew1zj'.i' w bmraich 
Fabryki Olk_llJS!Z i, WiolllłmQfnl, niaileżą­

icych dio ki0:nce!l1Il'Ui Wies.tein,a, podczas 
której 1Dpieczęto,w,ainJO kSU:ęgi buichailte­
ll'Yjlile i ·dio1ku;tnJeln,ty. P,o,zaiteim, pP.'WJYI'O'­
w,adi210iJ]!O ooobisbe r,ew~zj,e w mieszl{:a,.. 

)D!i:ach dy;rekbwów - 1obc!oikr,ajowców i 
lll.iektórych 'S~c:zegól!Ol~e zamltap,ych UII"Zę­
druików. • Swcicadczy 1Jo,, JOi lllJi'ebywa~ych 

:nozmiarach af eJry kOiIL-OemnJUI żagralni.c.z­

~eg10 Wieste:na, 1..i,eino,w1a111ieigc> w P1oosce 
przez dyrekto;rów - obclo'uaj1ow,c.ów, na 
czele z p. Wiifhe'lmieim W!iittem, który: 

nawet słlowa pio pt01lsku :nue :I'lo.ZUIIll/1e. 

O Pa,nu tYJI11 PJl.'ZJIIllO!&Zą jeszcze dJail 
s.ze p~snna j.ak „Ku.Tjietr Zac:h!01dlni" Sias­
nowiiec w Nr. 146 oiekawe Jl(T'Zyczyink1 
Jak pan ten, ci!ągnący z P,o,lsikt sw1ojie 
poważne .do,ch10dy l()bch!odzi s.ię z pr.a-

c:own!~kaimh L'lliLej1s.zyimi'. Ni,e ,d/ość 1na tem 

że za ~.a:da przewilllltenie u1sru.'wa SliQ 

pir.a-0ow1i1~ków-P1oilaków, z pracy, Lecz 
w ,pe'Wjn[Y111l wypadkw w'yrz,uoono 111,awet 

U/rzę<l:uika z tm~oozkani a slmhowego, 
bez u1pr1,e1cl]ruiiego, II1aw,e:t wypo,wiedzem.ta. 

W t}im wyipadiku! po1wi1nęla Sli~ p. W. 
nioga; ~dlyż pok!r:zywdZJO!Ily U(rZęd:ll!ik 
wn'iós.ł .skarg~ diOI sąidu, który krewkte­
gG d[y:neldio!ra zasąidził 'Ilia 3 mles.ią,ce 

.anooztu 1~ pio~oIszetnie klo,s:ztów. 
Wr,~wie w.sipiOIIIllnJheć i!la.leży ,o afe­

il"ze pirzemy<tin:iiczej we fabryce W es,t€1ll.a 
w W 1olb'1.-omiu.i gdz,i,e w wagoiuie SIUJI'IOe 

wej gumy zna.Jezi101no maszy:nkii ,d)o 
mi:ęs,a i, farbę wy:nobu niennieckiego 1 
które ~1le;myoi,ć zaimiie,rzan10 bez cła. 

Jeżeli wszyisitkii•e le szczegóły weź­
miieimy poo uwagę, IJo mamy jawny 
dowód!, • j1a.ką piotlutykę i go&piodaiflką 

prowa,dizą, ~agrain:iicZllle ID0/11,cer)ny 1na te­
rcni,e Piol.s.kli 

Jeżeli chcesz tanio i p,2żvter,zn•e 

wv "orzvstać czas urlopu - jedi 

na obozy nadmorskie L. l\1. K. 

Zniżki kolejowe 
na XIV. Zjazd Katolicki do Pleszewa 

Komitet XIV. Zjazdu Katolickiego 
w Pleszewie informuje: pismem z 13 
bm. przyznało Mmisterstwo Komuni­
kacji uczestnikom XIV. Zjazdu Kato" 
lickiego w Plesze}Vie (28 i 29 czerwca) 
zniżki kolejowe "" drodze powrotnej 
z l?leszewa do miejsca zamieszkania. 

Karty uczestnictwa dla powyższych 
zniżek odbiorą uczestnicv Zjazdu w 
biurach informacyjnych XIV. Zjazdu 
Kato!. w Pleszewie - na dworcu lub 
przy sali posiedzeń plenarnych w Domu 
im. ks. Skargi przy ul. Lenartowickiej. 

Tajemnicze bomby 
we Francji 

Paryż, 15. 6. (PAT.) W ciągu 

piątku wykryto znowu podejrzane 
przesyłki pocztowe, adresowane do 
różnych instytucyj państwowych. 

Dwie bomby wykryto w paczce w u­
rzędzie pocztowym na placu Bastylji. 
Jeden pabet ze środkami wybucho­
wemi otrzymał dyrektor pewnej wiel­
kiej firmy handlowej, Bombv te nie 

· wybuchły i są obecnie bada~e przez 
laboratorium prefektury polic1i 
„L'Intransigeant" donosi o wybuchu 
bomby w fabryce Citroena. Jeden 
·z urzędników odniósł rany. 

Wstrząsające samobójstwo 
trzech uczniów 

Kr a k ów, 15.6. Tarnowem wstrzą­

snęła dziś wiadomość o strasznem 
samobójstwie, popełnionem na Górze 
Piaskowej, tuż pod Tarnowem, przez 
trzech uczniów tarnowskiego semi­
narium nauczycielskiego. Są to Kon­
cewicz Stanisław, lat 20, pochodzący 
z pod Mielca, 20 letni Emil Wojturski 
z Rzeszowa ora ~ 22 letm Tadeusz 
Szczerczak z Tarnowa. Strzelali oni 
z -jednego rewolweru, przyczem dwaj 
pierwsi postrz~lili się w serce i na· 
tychmiast ponieśli śmierć. Szczerczak 
strzelił do siebie w uQta a kula wyszła 
tyłem głowy Przewieziono go do 
szpitala, gdzie walczy ze· śmiercią. 

Powodem samobój.;;twa były złe noty 
otrzymane w świadectwach. 

Zamach bombowy 
na prezydenta Kuby. 

Nowy J,ork. Z HMV:amy dlo!im-­
szą: P!O'dczais zwiodzalI1ia stacj~ m,or-­
skicj T 1~000:r,nia wyk,QfI1a!DJO Ina p.rezy­
lde:naie Kuby MeJI11dii,elai zamach bounbc.•• 
wy. P1rezydeint ZJ(}S)tałi lekk,o rruruny w 
II'ę,kę, a Lowairzy\Szący mu oficer pio-
111i1ósł śmi<e,rć na micjis,c,u. KLlka :osób 
10dinLosl,o rany. 

- Tak sądzi.s.z? - 10,d1parł szydeir- ne • zruwfo!llli1e, Wi&Zieid;ł, teraz w 'OOllQ sę- ifaz w Low,air.zyS1twi1c; dziwił nm.ie chłód 

c.zio. - A jakte nazwać Lw,ojc pioSJtę- dziiegoi 11 ,pap:i:a. W umyśle jej pr.z,es;u-I wiejący z 1obcjścia się ze Ill!Ilą, daw­

powainie ze mpią.? wały się Le dlJiu~i,e spacery przed śJ,u- ll,YICh kJOl~egów - brałooi tio wszJISilk!O 

nI'loZUJmiaha, ż.e n,i,e pok!01I1a up,oiru beirn, plf'ZYp+Olllllll!i1aŁa SIObie jego wyiraż,e- I za ~awiść, ter.az j,edlnak ZII'IO\Zlln1liał€1Ill 

llllę.ża. Wcisnęła s,~~ w ką.t kana,py 1t1Jia, jego wah!alllJie się oo do zawair- WSizY!SŁkio! T10 1I1ie była zawi1ść ... TP 

rzekła zjad1iw~,e·: Cli-a IIIl,ałż.eiistwa, za.n~m 111ie nabierze pe~ by~a pogalfl<fa!. .. Słyiszy\SiZ? ... To by~ 

- K101S.ztowaleś mnie d!17ogo... Wlll/O~ci ,o jej żyie:~u pirzeszłem. 14rzy- piogalf!dal 

- Wstydź srę! Im slirata w1ęk- lp!Om!tl!i1abo j,ej s,i~ wic,1c :rzeczy, o któ-- - Nie l'IOZUllllliiem, Sergjus.zul 

Skboini:ł si,ę uprzejmi,e Beirgmam10-

1Wi! i szybkim k11okiem Uidał się diQ 

nomu. 

sza, t em mruiej przyjemna. Pamuętaj iry,ch za,pioa11jiliała w ciągu pól y,oku, - Ah, 1I1i1e 110:zU!nlli-esz, że polD.iża-

1 zresztą ,o it-em, iż 1ok1ryłaś rrmie hań- który spędzilł u j,ej ;nóg, p,oik,omy ~ łiem się przez lat pi.ęć, jak wyl'lohnik, 

j bą... l\fogą znosić _i, procę i nied!Dsta- w zakiochaey, jak wszys.cy jej wieHhi- pracuj::tc, w,a'.lcząc bez wytchnienia, aby 

. Ija Kano1ówina i Sergjusz Leo!Thi-
kiowicz s.iedzi~li, jak dwiaj wojow:nicy~ 
pczekująicy na umówLOIIly mak, aby s,ię 

tzucić na siebie. W 1oczach ż1ony świe­

~ Siię ciekawiość, połląc;zK>na ze złpśJi­
lWl0ścią, li odwagą. N~ tw31I"zy męża wi­
fEJać by.bo groź~ ii Zliim/I1ą nieukrywa.D,q. 

•aa:Jlowcz.ość. Ijia nagle wyP!~ęłla r~­
kę dlo elek1;ryjcz;nego tlzwlOjrhka. On "-"iftaJ! 
I przeszkiOWJiJ! jiej. 

- Gotów jesbeś u:ciec ~ dio gwał­
tu I - zawiołlała. 

• • - Oh! - II"Ziekł! z pogairoą, - chcia 

łaś zaWM'.)łać na ~bę ~ pos.łać ją, aby 

pozbieralla na ul1icy ~,ądze. A1e po­
!W'iedziiarem cl przecież raz sta,n:owczo, 
le lłl!ie pozwio¼, ou z nkh Jrorzy&tać. 

- 1io ~ moje piielniiią.dze l - rze-
1:łia, tracąc 10:ddech z wściekłości. -

hlobD!y postępek jest szczytem po­
~I 

tek, wszys,l.kJo, prócz pogandiy uczci„ c1eLe. Su1nowa Tzoc.zywistość no:zwiała ~hlować nazwiskio bez iµ]Jamy i -

wych luldzii. T,o nad moje s,iły. mgłię ii ukazała jej wszystko w praw- ziQlstałe:m pokiotnam.y prawie u samego 

Zaczietnp!Il,ąłi poW1ieLrza - '°na mil.- dzilwem .ś'Wliet1c. OJ)friezkiow zbudził się, cellu ... prz,ez tw1oją dwrulioowość. -

czała. ,a, '101Ua 'Uljt.rzaba w 1I1illll ininego czbowie- Swi:at lllli,e mażie .u,wtjer,zyć, aby b.irabiG. 

- Nie Imichaim oię więcej - cią- ka. Wydał jej si~ wiiielkim i wspania- któcy stracił, majątek, mógł iść przez 

gna.ł dalej poo1umo. - Uczuoie bo• zruiik- lym. W jednej chwi'11 po.sl3lllowiła wy- świat 'llJiezawiś1Le tylkio przy pomocy 

,:tęłlo w chwii'1ii, gdJy z twych us.ta padb· rz;ec ~i•ę pi,enięd'.zy i usprawiedliwił ~ę t3!1oo,tu i! pracy oSiobistej !. .. Swiat tell 

os.taiŁ'llli firazei.. K,ochałiem oi,~ jeszcze, w ~oh m,~. lllie choe nawet pirzypuśc:ić, że tutaj 

gdy wygainuałem ksLęcia, aczko11wi€tk - Wiróci m;i, mrłlość swoją, - ipo,-- OJi®Uli ż,aidlruej p!Odloś.c:i, a jerel:i jesz-

jm wted. 1y powziąŁem po:S.talJJ.lowi,e:nie I my~alia - a Rabiic:yin zapłaci kłos.zła. cre w dodatku jest powód <llo tego •• • 

zenvanlia 1nas.zegó !ll,~esz,c;zę,sln,e~o zwią„ Myśl ta wrócrla jej paniowairuLe rn,ad Obriezkiow iskioczyb i podbiegł dO 

zku... N~e che~ kłamać, a1e to .rerwa- &obq. P1odin!iioiSiła swe pirześ:lic.z;ne oczy, żi:,:ny z zaciśniu~teirni pięści.am.i. 

niie k1osztowabo IID/lliie wie1e. Dzię,kUij,ę I ,z których st1oic.zy}1y; ,się dwie . łzy. - I oo lllllUie wslTzymuje ~ IP' 

ci! Zashoina, 1Spad!ła z mio~h ócz, 111ie - Za SU!fll)WO m;rue sądzisz, Sea-- szczonia cię, ty podłe shvorzewe? -

_pozos.talO we rmin.1e dla ciebie illic, prócz gj1\$.ZUI ll!rzykną,ł w porywie s.za1o;nej :nozp11-, 

naJgrębs.zej p1D1ga,T1diy. ;DTgnął 1I1a dźwięku tego grosu, irue czy. 

Sltuchałia go z widoczną :niecienp,li~ Zl'IOZUlm;iał jedinak, o o<> jej cbJodzJiJJo; Spojrzała 1I1a niego oczyma, pel'-

wością. ChC!iała oo najiplf'ędzej zakJOii- P1oj,ą~ tyllfoo, że przesłała griozić .i, za- lllemi łez. 

oz.yć tę saenę i, pobi,ec po pieiniąid!z,e. d'ujmial ~iQ głQbokio. - Cóż, zabij mnie - rzeklla. 
1 

Miała nadziieję, ż,e jeiszcz.e je majdzic. - Tak - rzekł urywanx;m g!Jooeu:n ispokoj~ piolrorą .... - ,DLaczegO ~ 

Zaczęła si,~ jednak bać Sergjusiz.a. - ,czQ,Sbo kmnałem sobie gliowę nad wahasiz? Sim;ie.rć jest nicpou-6~ 

Ten :mąż., który bez SiZemr::llllia ,SiJ)eł- tmn, oo miał~ 1ozn.ac.z_ać te dziwtt1.e u- '.Lżejsz,ą, niż tW1oje ,obelgi. --~ 

niał jej wlOlę, miał dlQ niej bezgranic.z,.. Ś!JDiuec:hy, z ld.6,r:y!IDti spotykałem się nie- Oo.tiną,ł s.ie szybk!o i padł na ~ 



NR. 138 - śRODA, DN. 20. CZERWCA 1934. - STR. 3. 

Tegoroczne „świt:to Morza". IDennlbińJSki - 21. 6. g. 20.15 lekcja 
chćmu żeńskiiego, 20,45 męs,ki,e,go w Hó 

telu Dw10iraowy:rn. Wysitęp. 

w,ow'ali bilety wstępu w przed.sprzeda­
-ty u p. Chmrurz,yny, Rynek. 

Twórica, G,ccyjnJi! :ifn.ż. E. Kw.i:ati<Jow­
Jki w j1ed!D1ej ze IS!WYCh publi!kaic.yj pi­
te !lll,u,iiejw,1ęoej tak: ,,Pm.ca 111a roio~ 
l'lll to nil~ty:J.Jm w,.i!clki: trud i k/Oszt, 
Ile to najba:ridlzilej bezp,ośiren,i, koo.takt 
I cywhl:itzaicj,a, c,a~eg10 świata, bo• n.i.elOd­
(!arty przyJID,UIS 170<ZWOj'U haoolu, pr10-

lhi\ćjii, riozkwwtu m,iasl, ,o.raz z:naC'All.iej­
~h ś:nodków 10,bnorn!lly,ch". 

M~21e :ii dostęp do moo-za sa. PoiJ.­
lt państwu 33-,mi!lj101ruowemu, tak po­
~b:n:e j,ak pio,wi<eLr.z.e każdemu: czLo­
~kiO<\V'.i:. 

f>ino,pag,owanie miłt0,ści i e:n.tuz­
~u dQa M,o:r:za ,os,ią,ga ao,no,cz,rui,e swój 
bi.kt kU!Umi'D.a,cyjny w dlniiu święla i\Lo 
~ Dzi.eń tein j,est c.o:r,01cz.ni,e wiell'­
,qn. świętem, jest mainlfes:Lacją, 01a 
'1ecz wzmioc.n,ie;nia więzów naszego 
'7hr?Jeża ~ ziemi. p101tll!O:rskicj z Pt0tl­
\ 10<,raz (rlD'ZbUJdowy pracy p,olskiej 
'111J0<rZJu. 

Cel!eun lllJai1cżytego z10:rgam.iz,o·wan,i,a 
't> ,,święLa" w LesznJie odbyło się 

raj w sali Tady mti,ejskiej posie­
\Jue 1I111i,ej1scio,wego, klomitelu. Zem-a-
1 zagaił p. bU!r!Irnistrz Kowalski. Po 
~en.ilu paimii(;Ci sk:ryLobójcz,o z.arn;o:r­
łw~ego 1I111i1JJ:iiSLra ,spraw wew:nęlrz-

Sprawozdanie T. C. L. 
z dnia 3 Maja. 

Zbiiórka u1i.CZIIla pirzyini,osła 161 zł. 
gr., za spirzedane nalepki uzyska-
359,90 zt, a ,odi K 1omitelu Obchodu 
ysLośc~ ioLrzyma11.110 za pośredmiic-

em p. dr. W1octdiolD!ai 83,63 zł.) 

. OgóliDy z.bióll' z ~eg10 tytullu wy­
(l<,,t 604,74 zł. Z powyż.szej sl.ljmy wy-

do Pi0mam:ia 211 zł'. 

W ten sposób miejs.aoweµn.u KJo-
1:JOwii JJICli2iOiS<tało 363,74 u. 

edziemy do Międzychodu I 
lliQ Dyx,ekcja Okręgowa K·olei. Pań.st~ 
~ \\Tych w Poznaniu lroirn,runikuje, iż 

1 
bi, lliaidiahi°'?z~cą 01Ledzielę, 21 czerwca 

• ·z::><sta,me UT11ChomiiO!ny p,ociąg Po­
~ ·my z P,oznainfa ,na zawody pły­
~kue 10 mustr210,st.wio Okręgu PMJILań­

~o do Międzyclllodu. 

Unozmarioony p,nogram wycLeczki 
. óez zawodlów pzywackich przewi­
Je: pa:riogodzi•runą wycieczk~ wl()zami 
N'.iEmlluec, a po zaw10d.a,~h wybór Kró 
eJ Plaży ri: dwóch pań dworu. 

. Udział w zawio-dach bit0rą: zawod-­
y .z Niqmiec, wszy,slkie ld'uby pły-

:\ck1 e z I)iozru1,nia. z Kro[o5z,·:n:i. ,o-
z Ostrowa Wlkp. • 

Wyciieczka oo Numn.iec ,odbędzie 
za zbi,o~,ową przepustką graniczną. 

l)raisza suę w tym celu zabrać .ze 
bą do,,ryody os,obiste. 

Wybra1JJ,a Kró1owa Plaży otrzyma 
m. Międzychiodu dyplJom i, szarfę z 
1:>mn miasta, ocaz nagr,odę i kwiaty, 
e dw,oru dypLomy: i kwiaty. 
Wyja,zd po6ągu z P,oznania okoI,o 
. 8,00. Przyjazd do Plozna,nia ok 
. 23.00. 

IL. Cena przej.azdJll' z PiOZ1D.aniia do :\Iię 
wcruodu i z powrolem wynos-1: w kl. 
ł • - 3 zł. 80 gr. a w k'Jt. II._ 
, ii. 60. Podróżni z p,rowiincji klorzy­
~ą. z 70 proc. ulgi dojazdowej. B~lety 
t,;..: ~C<laja, w~.zyslkie kasy biiletowe na 
~e ,ca,łeJ Dyirekcj1 Poznańskiej. 

~alsw isu:,zegóły w ll/asl~ych kio-
katach. I 

UcvtacJe I przetar21 przv~u~. 
li W ś,oodę, d,n. 20 ~ IO teoclz. 
..._ i30 J)lf'zy SL:lil.'lozamkOl\vej 18 Odb<:dxic 
~ li.cyla,cj,a 4 kioni, 10 szluk bydła 
.-~atego i1 inne~o inwqnlairza żywego 

~ilttartweg,o; 10 ~l)d'z. 10-lej ·przed.awa.­
~ będzie przy ul. G. 1 r aru.Low:c.za (wy­
~ 81:_o.sy GrPnmvskicj) waga <i:° wo­
~ 5000 kg., a ,o godz. 13-teJ p:rzy 
'- Les,r,czyńskich 38 wi<:;kszą i1ość to­
~ kioLonjalnych O\ra.z urządzenie 

we. ' ' i_, 

ny-eh śp. Br. Pieradciegio ogółny pTIO­

gram i orgaTIJLzacj~ obchodu „święta." 

w naszem mieśoLe podialJ p:rezes, mi'ejsc. 
Oddziału Ugi 1fo:nskiej i K!oilloinj.a.1n::Lej 

S· M- P. - 21. 6. g. 20,15 zebra:­
noi!e zarią:dlu ,okręgowe~. 

p. dyr. Perzyński. Unoc.zyisbości, trwać ł) U:r1op p. Stanoi~ły• z ctir:uem wCZJO 

będą rdw~ dJn,i, tj. 28 
_U! 

29 l:ml._ . irajlSZYIIT1 ITTO'Zlpl01WJ~ swój pięciJOtf:ygiod-
. \\ p1erws~ clinJuu -~rzew1dziafll.y mowy wr1Joip wypioc,z;yinklowy p. struro­
J ~t capstrzyk l' .ak~demJa, a w dni- 1,,ta Zen.kbe]eu-. Zlłlsltęp6t\VI() w mzędo­
g~ s,olen111.e nah01Zenstw10, w farze, po- I wainiiu tak w SLau.-to&hvii!e, jak il w Wy­
ch~ propa~andowy, oir~~ zabawa lu- d.zial,e P,ow1ato.wy!IIL obej1IU1Uje p. Tefe-

dow a n,a bo1s1.."U „Sokioła • I ;riffilldiairz Kr,a'UISle. 

Dla p~czynien:a .odpowied!tl.icn 1) Baczlllość Siokiolic,e! Zebranie ple-
przygolowan, wybranio z K,omiLeru o~ d!b d • · A- 19 bm O dlOdz 

'lin ost · d name '° ę zre s,1ę uu. • • :,r • 
g? ·ego, po21 , aJącego po_ ptt?ew,od- 8-mej wj,ec.z. ;n;a sa.Jii, ,,S,o,'kJoła". Jest to 
n~ctw~m p. ~Ulr'm. K,o::7aLsk:ego 1 p. dlr<: ostatJn.~a .21ebraJI1Jie pr.ze.d Z1a-tem w Pi0-

PiLocki~go klika ~e_kcp, ktor~ ro.z:pl()cz- z;nruniu, iii iomarwiaJIJJe będą sprawy szcze 
~' ka.zda w -~w•o•1m zakres.te, pracę. góJrni,e ważine diLa biio1rących udział w 
• a czele ~ekcJ: P:•opa_g,andow~j stanął z1iocie. c~ott:m! 
p. priof. h.airp1nsk1, zbwrkoweJ p. radl. 
Niowa]{!o,Yski, dekoiracyjnej p. :ii,nż. dy1r. 
Przygodzh.'i, capstrzykowej i pochodo­
wej p. dr. Polewski, zabawy lucfowej 
p. dr. J órga i wreszcie na czele sekcj!i' 
u.rządzającej akademję p. dr. Augusto.­
wie.z. 

Biuro iruormacyjne mieści się w 
Powiatowej Komuna.Lnej Kasie Oszczę­
ooości. 

'l) Bael7-l!llość Sokół! W śr10d'ę, d'Il.. 
20 czerwca o go,dz. 20 odbędz.i!e się w 
Solwlni: zebra!ll!i,e pi1ooarin.e ~azda mę• 
skiie~o. Akrua1ny :refelrat wygłoo:si druh 
wiceprezes Pankiow:sk1. Ponieważ na 
p,o,siedz.en1iu będą sprawy związane 

z Miskim terminem jubile11&Z1oweg,o zll() 
tu w P,oznawu, wp:r.as.za &i.ę o jak:naj­
Jriczniejsze przyby1Cie WiStzystkich dru-
hów. Zarząd. 

ł) N!lll'10:dl. Chrześc. Zjed!l. Bu· 
lmi!l)sla n.adeslal,o następujący protest, 
który Ulffiieszczaun:y w ca.Łości: 

„Od szeregu lat trap: ludzlrość 

wróg, którCiIIlu daruo n.a.zwę - kryzys. 
J,edinym diokuJC;Za więc.ej, drugim mniej, 
Każdy mies,iąc p!rzyruosi pogorszenit 
sytuacji. Rolnicy, którym Rząd pr.zy­
sz,e,dł, z p1omocą, uchr!OillJilii, się na ra­
zie, 10d katastriofy. Cały cięż.ar brze­
miie'lllil.y w sh,71.tkach spadł na miasta, 
w których :rzem~os1o SZ1czególnie cięż­
lm dotkniętem zostało. _ "i,e może bYć 

mowv 10 dl()chod.owości: wMSztatów r~­
:rnieśfuiczyich, gdy się je .zrrun.iej~ 
zwalnia ,czeladź, 1.kwi.duje wzgl. po 
kilka dirui tylkto w miesiącu piracuje. To 
też ooraz więcej spracowane ręce rze­
mieśl'tLicze "·-ycla_gają się do Opieki Spo 
leic.ziUtej, pT1osząc o jałmużnę. Oornz mę 
cej słychać s::i:-kania na niesprawiedli­
we i wysokie wym.iaxy podatko,Ye: n< 
wys.akie kary, które z tej lub owej 
prz5-c,zy:n.y dr,ogą egzelrucji od rzemieś­
l'Ilfra sJę ścia_ga. Jeżeli rzemi,eślnik oc 
ml!rtika swej pretensjł ści~crnąć !llie mo­
te i wskutek tego cala rzerru.eślnlczn 

riodzina gŁoduje, czy słu.sz:n.eirn jest, by 
Urzą:d Ska;rbmvy rzemieślnika :n.is.z-

Tow. Czytelni ł udowych 
l!!i-1111!!!!!'!'!!!!!!'!!!!!!!!!"!!!!!!!!!"!!!!!!!!!"!!!!!!!!!"!!!!!!!11!!!!!!!!!"!!!!!!!!!"!!!!!!!!!!!!!!!!!!"!!!!!!!!!"!!!!!!!!!"! _____ !!!!!!1! ________ _ 

Cprasza się \YszystkiJch Czylelmi­
ków 10 zwrot poŻ}-cz,o,nych ks,i:ążek, kitó­
re przyjmować się będzle co wtorek, 
cz:wairtek i obotę. 

Lokal biblj,oteki zostanie przeime­
si,ony gdzie.indziej. Celem nowe~ za..­
katauogowania ti. rejestracji książek w 
lntere51ie Szan. Czyle'lników uprasza 
się ,o jaknajszybsze odda:n.I.e tomów. 

Miejsaowy Komitet poiszukuje po­
zat,ejm ,os,oby, która zajęłaby mę ptn01-

wadreni.elll Czyteljoi. 

KRONIKA. 
Sroda, dnia 20. czeu-wca 193-1 r. 

Sy:Jwerjusza P. M. 

Ws.eh. sł. g. 3 m. 15. Zach. g. 1911(_ 59 

W&eh. ks. g. 12 IDt 25. Zach. g. 23 mf 49, 

Stan pogody według sposlrzeleń Stacji Me-

teorologicznej Sandomiersko-Wielkopol 
sklej Hodowli Nasion w Antoninach. 

Wborek, dnia 19. 6. godz. 7 rano. 
Temp. pow. plus 20,7, wiatr porud. 
wsch. 1 .tn . PochmU'I'Il0. Ciśn. at­
mosferyczne 751:2, wilgotn.. 60 pr. 
W ub. dobie temp. najw. pllUS 30,1 
najn. plus 10. Ilość opadu 0,0 m/m. 
Temperatura w.ody w łazience 

m~ejsk. plus 21 C. 

LESZNO. 
KALENDARZYK ZEBBAN. 

K· S. .. ~ololli.a'· - 19. 6. g. 20,15 
schadzka szachistów w Hotelu Dwor­
oowym. Go 'cie mile widziani. 

t,ow. · )Il. Po k - 19. 6. g. 20 
ćwic,zenŁa. 

R,<'lilliO 'ć okół - 19. 6. g. 20 
ćwiczenia druhów w ćwicz:ni miejskiej. 

I. d'ruż. RaL P. C. K. - 19. 61. 
g. 20 zbiórka w Sokol'!li 

Druż. Rat. pny Z. S. - 19. 6. 
g. 20 ćwiczenia na boisku Sokola. 

.. I, P. - 19. 6. Ho nabożeństwie 
zbiórka za.st. ,,Gołę)li". 

Cltop·11 - 19. 6. g. 20 lekcja w 
męsk. szkole. Po lekcji zehranie zarz. 

Zw. P,{)d:of. Re.z. - 20 6. g. 21 
zebranie zarządu • K,o.mitetu Jubileu­
~21owego w Hotelu Polskim. 

S. 1\1. P. - 20 6. g. 20,15 zebra­
nie kom.iSji: kO!!lkursowej. 

III. ZakM św. O. Frainc:iiSZka -
21. 6. g. 20 zehrau·e :niowicjuszów w 
Domu Kat. 

Kat. zw. Amty.nentów - 21. 6. 
g. 20 15 zebranie w Domu Katolickim.. 
O licmy udział g ści i sympatyków 
uprasza Zarząd. 

• okół O<Mi:Z. Piłka ki - 21. 6. 
g. 20 pogadanka w Sokom·. Obeqiość 

obow' :µ.kiowa. 

Il) RiOldiz~lla W10,j1sk!ow1a. Dnia 20 b. c.zył, zabierając mu no oo w lep­
Jll. t. j. w środ'.~ 10i @ld!zl 16-tej odbę- szych czasach zalOszczęd.ził? Czy ogi.eń 
dz~e s.uę w 1oklł!1'U R. W. przy uil.. żwir- gasi si,ę dolewaniem ,oliwy? To też. rze­

ki! ii WlgUJrY, 1oisbalt:ruii~ m~eisięcme P!rzed ;mi1osł,o w dn. 26 crerwca rui ~~•ielkiem 
wakacyj:rue 2iebrain,ie czboo::iJtiln R. W. - zebraniu w SokolJn;i zapyl()tesl:uJe prz.e­

Ws.zy.stkioe czł101nktllnie s.a. pr0&2l0ll1le o 1 ci.w podobnJYl[Il. prah.'tyki01IIL - -iechaj na 

pu!nktmiaJltne prizy,byci•e. Z.air.ząd. po,wyższem _z~br~u ~,e zabraknie ża-

J) Kólklo 1 Wll~~alnek w LesZ!nie, ~ rzermeslttiik~ nu.as.ta W:JS7:;°-;i, 

Piodlaiję dio w~ad/0\mJoiści, PP'· CzłlOtnJó., ,,J~ za wsz~.s~kic~ ~ J 
triJOIID, ż.e w czw·,lłfl'tek: lub w piątek po negio , t~ ~e,:rz1a. kiieruJąc. 5:ę ·

s,t
wo-

!I: b' · hr dlDJi, vłho.rł..i; • ,,.,,,,.,.,. rzym.y dź"-'1gru,ę stalll,U rze:r:rues~ 
?'0 • ~ez. ~.,go ·lłi l()~e 81~ p,.~~ &a d,obra Państwa i iego obywateli. 
J101w a.rne zg~oiS.ZIOIIl,ylch O®flOdów oiraz • 
prz,eglą:d'. potletek ki~wych re 
lnem. - N lllS;tę.ptn.ie, w nu,ed:z:ie1ę, dlnia 
24--go czerwcai w. j1est wycieczka do 
Nieta,żkiowa piowóz.kfilm w celu zwie­
dze'n:ia ~oły gio1S1p!Odiair,c;zej <lila dzaew­
cząt. K,oiszlów żaidleyioo IUiie bę,dzlie. -
Ba1rdw pi:r,oszę o j,akln.ajli.cZ!lliej-sze wzi(l 
cie ud21iabu! w wy,ci eczce i ki.ermva­
nie zgLoszeii d,o rąk mo,ich lub :sekreJ 
tairki - dio pi,ąlku najda1lej. BliższE. 

szc.z,ególy podaJnie zio1slajI1,ą pan:iiołm, w 
czasie tobjazidu ,ogrtodów, ,ocaz w pra~ 
Sie. P!rlieW!m1'nJcząca. 

IT) Najwei~e!tszy 1dlzień• Takiego druia 
w naszt:m im,ieście :nie był10. Ale będzie. 
Obo idiowiJaduj1e1rrny s1ię, żie s;tairruruiem Li­
gi! MOJrski,ej i KolJOjn.j a]jnej zawita do 
nas goścL'Il.TIJie ~lawjna p10Z1niańska ,,Stra­
bosferai" ~ wysitą;plii ty'1kio j1ooe111 raz już 

w Siobotę di'n. 23 cz.erwcai br. na sali 
Ho~elu P,oLskiieg<> 10 godlz. 8,30 w.Lecz. 

Co bo j,est „Straitio.sfer:a" wie dl..iiś 
kaiżdy kulturałlnlY 10bywaitel. Jeś1i: przy­
paidik1e!m. TIJiie wie, to niech wie, że to 
najlepszy zespół liliter.ackio-::vrlystyicmy 
Poznania pod WIOdza. 'llllleprawd.opodob­
llllego ~ta T1adieU1S1Z8J Heirinesa z ... Bi0,­

r.zylrowa. Too czhowLek z niieptrawdzi­
wego .zdrurzmtiia, przywio,.zrii z sphą gro­
madkę wesiołik.ów, sail:JII"Yków, 'lnruzy­
ków i śpiewaków. A zatean, Wainda Do 
broczyńska, śpiewaczka o f~al­
nej wairtoścw gbosu, Sbatt:l.liiSlaw Dzięgie­

lewski, z.nakmnity kio1mrpozyb01I" i jesz­
ew pewi-ein 1D1iiezwykłty w;esiolek, które­
go nazwiska ze względów !lluewo~'ta­
łych zdradzić rui,e lllli~- M,ożemy 

nabom:i;ast zdraid1lić, żie kilo jak kto, ale 
,,Slraltosfcra" reklamy nie potrzebuje 
i< dlatego poleQić mpż,~, .aby wsz~ 
\veseli czy ... ~•ID.itezW~cqJlie ~ 

I) Zjaul alwolwentów Szkoły Rol-
1ail>,zej W. I. R. w Lesm.ie od.będzie 
si~ w dniu 29 bm. w Kr,obi pow. Go, 

styń. Zbiórka absolwentów o godzll:rie 
10,30 na sali p. Romana Furmanow• 
skiego. Przed poł. od.będzie się referat 
ii omówienie sptraw bieżących, po pDł. 

aastąpi zwiedze.ni,e gosp. majętrmości. 

Cil()łklowo. ·Dyrekcja Szk. Rol:n. W. L 
R. w Lesznie. 

1) Chór K,ośc1ełny. Ze względu na 
występ Chóru K!~śc:ie1n.ego w dJDiu: t. 
7. br. do :mik:riofonu w cz.asiie uroczy~ 
stej Mszy św. po,Jowej wzywam wszy­
stkich człionków chóru d,o gremjah::tegK> 
udziału w lekcjach. Dyrygent. 

-1) Wyjazd! di~ Ni,ejmiec. P. Labn; 
Heini:r,ich z Lesma ma zamiar wyje­
chać :na stałe z Polski i osiąść w: 
Niiemcrech. 

1) Egzanwi kioocowy w Panstw. 
Szkole Pr.oomy,sł,o·wo-Harucllowej w Od­
dziale Przemysłowym zdały następują­
ce kandydatki: BuJcsińska We.roilllka, 
Dybalska Gabcye1a, Genderków:ua He­
lena, Kabacińska Marja, Kuźniaków­
na W.an.da, Michalak.ówna ,v aJilda., • lil­
czyńska M:aJrja, Mendyczanka Anna, 
l\fo.rzuchówna. B:ron.1Sła.wa, Niooźwie­
dzi-ówn.a. Annia, 1 apruerałówtna AJDOa, 
Prałatówna • Helen.a, P:uj!3illkówjna '/,o. 

fja,. Skrzypczaków.n.a Janiln,a., Stępitn.ów„ 
l[l;a Janina ii S.oblwwiakówlna He.lwa. 

1) Z :mi ta. Według krążących po­
głosek dyr. Rzeźni Miejskiej p. Rado-­
tnyski niespodziewanie wyjec.hal na wa 
k.acje, ~ których ma na to stanowisko 
ju:ż mepowróaić. • 
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I) Hallo! HaHo! - Tu P. O. S. Kr0misja 
próby o 'Państwową, Odz_nakę Sportową 
przy T. G. ,,Sokół" w Lesznl:e będzie prze­
prowadzała w każdy wtorek il czwartek 
od godz. 17-19~ej próby ,o P. O. S., do­
stępne dla każdego obywatela czy -ooywa­
telld. 

'·'obomązkiem każdego obywatela jest 
dbać o swą sprawność fizyczną, którą wy­
rabia się, stawajQc do prób o zdobycie 
P. O. S. 

Zgłoszenia pisemne przyjmuje ·•się w 
firmie Bracia Kotlarscy. 

I) Tiow„ :ASZiCzellarrzy WZq1dzii·bo trzy­
d!ruiowy kltrs w StJrzelJrui,cy. Ud.z.fa]; w 
nilrn wziięłio 1ok!o~o 80 10,sób. Wyktadbw­
ioanni•, 1.1:ćir'zy k'Ulnsii!Sltów .zaip10,mailir rl!a 
poillli0cą całego szei.rie~ ;r:efer:atów, o­
f131Z pokazów pr:akłylwm.1y1qh 101bst2iel'1ll.ie l'lJ 
zagad)nieniami ps.zaze'liau:istw,a, by'1i. p. 
Da!UCZ. ~ ag1eir, p. ID.aru/C.Z. Wid'.era jj, p. 
Sylliowackr. - :K,uirs spebniełi w zupeł­
~ośru swoje zaicfaJilJue ro.zs:zerzając w 
wi:elk~m st01p1Ui_u wiadiorn1ośd z dz.ied.zf..­
ny pszczelJITuctwa. 

'l) Z111alezilolno różaJilliJec w ,etui oraz 
papi•ary [l)Ja 1I1azw.iiskio S. P:awboiwski' z 
Osi.ecmy. Do ,oidebrruniia w ek1s:pedycj-i! 
,,:G-bosu''. 

SWIĘCIECHOWA 

śa) Wye1ec,zk,a •Illo Goi~tyinia. Tow. 
Kabol. Hohotrni!ków :Aolsk. w Swi,ęcle-­
cho,wie U/rząd.za w medzrel,ę, dlJńa 24 
czeirwca wydeczkę· w10zamL do Gosty, 
ma, celem zwiiiedzelll.i:a tamtejszego kła-, 
sztocu na św. Górze, ocaz miiasta. U◄ 
dział mogą brać il :nli!e-czbo1nkiowie. 
Zgboszenia przyjmuje priezes Tiow. p. 
Niedbała, ul. Ułańska. 

WLOSZAKOWlCE 
we) Z żyda Och. Str. PloŻlairJtej. W 

sobotę wiiec:z. urzą;diZJollllo capstrzyk z 
własną ior.ki!e:s.tirą pirzez nasizą, w.iioskę, 
który zwiastował :nais.zyJm miieszkań­
oom o :rozp,oiezęic:.iiu Tygodini>a Stir. Poż. 
W n:iedzi,elę, pirzeprowad;ziolil/0 kwes.tę 
u:l'i!czną, która iaLeszyJia sJ:ę ~em po~ 
wodzeniem li! 21nafazła UJ mlilejs~c. Oby◄ 
watelstwa poparcie. - Pio poł. rurzą◄ 
<famo wyciec:zkę dJO }ebrni:Sik~ ,,Sy;re/ll;a'~ 
w Grotnikach, gdiziie s..rę ,ochOCZJo ha◄ 
wiiooo. 

we) Poż.air mai~u. WiCZJoo-aj mala:rmo◄ 
wały n:as;zą, straż wiJelkJiie kłW dym~ 
zbliżające sli!ę dio naszej W'i!O&k:i. Okai­
zafo s.rę_, iiż p10wstał pożar w lesie 

,państw10,wy1m:. Na miiejs;ae z 1od1)1Diw.iied!◄ 
niiem::hi, :narzędz~ami., S!tawiiłio Sti!ę 5 Oah. 
Sltr. z 1ok!oiliiczlDJYIOh Wliiosiek, raZlemi pme◄ 
szbo 500 }ud!z:i!. Plo,ż.ar: ·zllokialtiizio,wa,TIJ() 
dzrękL ,ooeirgi:CZIDJej akcji mbo~nic;ziej; 
którą ki!eriowaJJ 1ogni10milsitrz 1obw. L. 
Stainkiow1ak, J)'r'zy polillJO,cy UJrzędiI:uików 
tut. N adJ1eśrn:i1ctwa 10:r:az 1eśiruiczówe:lr. -
Pastwą phomi!etnJi, pad:Ło. 10k. 20 mórg 
25..,1etrrriiegio d!rzewiosltaJnrul. 

PIASKI. 
-pi) hrim1airk przypad!aj~cy :ma dz. 

20 bm. tj. jut:r,o w ś:riod)ę n;ile iOdbęd)zii.e 
sLę w tut. mueśaue <fila ważny,ch po-­
\Vioid!ów. famy 'te!r!milll ,oigho1s.iJ s;i'ę 1osi0•b/ruD. 

Różne z kraju. 
Pojedynek jest przetytkiem. 

W Wargzawie wynikły między stu· 
dentarni Jerzym Holstenern, synem bo­
gatego przemysłowca i Władys• awern 
Markowskim, synem zamożnego zie­
mianina, niesnaski. Kiedy pan Wła­
dysław Markowski siedział w „Adrji", 
podszedł do niego p. Holsten, prosząc 
o wyjście z nim na ulicę, gdyż ma 
mu coś wainego do zakomunikowania. 
Markowski odpowieqz1ał, że nie może 
opuścić stolika, gqyż znajduje się 
w towarzystwie pań. 

Na drugi dzień nastąpiło drugie 
spotkanie mi~dzy studentami, tym 
razem w Teatrze Wielkim. Holsten 
podszedł do Markowskiego i czynnie 
go znieważył. Widocznie me mógł 
doczekać się sekundantów z jego 
strony, gdyż sam posłał Markowskie· 
mu dwóch pełnomocników, których 
jednak Markowski me przyjął. Spra· 
wa na tern się nie skończyła, ponie­
waż Markowski złożył skargę do 
sądu grodzkiego, prosząc o pociągnię­
cie do od!)owiedzialnośc1 Holstena 
o pobicie oraz o obrazę. 

Na rozprawie w sądzie grodzkim 
pełnomocnik oskarżyciela adw. Sta­
nisław Buczyński, domagał się uka­
rania Holstena, kwalifikując jego czyn 
jako zwykłą napaść. Natomiast . o· 
brońca oskarżonego do-v·odz1ł, że 
była to forma załatwienia sprawy 
pojedynkcwej. 
Sąd skazał Holstena. na 6 tygodni 

aresztu, podając w motywach, ze mi­
nął już czas Skrzetuskich i W ołody­
jowskich, że kodeks postępowania 
honorowego nie obowiązuje, podczas 

gubi no u--vvaga! 

na wycieczce Zrzeszenia Automobilistów w Stani­
sławówce lub w autobusie Stanisławówka-Leszno 

Rutynowany 
tenisista 

udziela lekcyj prawidło­
wej gry w tennisa po· 
czątkującym i zaawanso­
wanym Zgłoszenia 1 in­

seledynowe, wełniane 

ubr n o dziecięce. 
Uczciwego znalazcę uprasza się o oddanie wjformacjewSTRZELNICY. 

ekspedycji „Głosu", 

gdy obowiązuje wszystkich kodeks 
karny. Sąd uznał, że pojedynek jest 
przeżytkiem, którego nie uwzglęclnia 
nowoczesny kodeks karny, traktując 
go jako zwykłe przestępstw• i z tego 
względu sąd musi zwalczać przesąd 
średniowiec;my. 

Chciał do:i;nać uczuć wisielca 
Sosnowiec poruszony został okrop· 

nym czynem I I-letniego Henryka Bie­
lawskiego, jedynaka, lubianego bardzo 
przez rodziców. Chłopczyk przed 
kilku dniami słuchał z ogromnern za· 
ciekawieniem opowiadania swej ciotki 
o wisielcu, która barwnie opowiedziała 
przerażającą historję pewnego czło­
wieka, skazanego na śmierć przez 
powie~zeme, którego uratowano już 
z pod stryczka. Historja ta spowo­
dowała, że chłopiec zapragnął doznać 
uczuć wisielca i w tym celu zainsce­
mzował próbę powieszenia się. Kry· 
tycznego drna, korzystając z sarnot­
nośc1, chłopczyk z paska sporządził 
pętlę, na którym spróbował powiesić 
sic:. Próba powiodła się naprawdę, 
bo zanim spo,;trzeżono straszny 1..zyn 
dziecka, ono nie żyło już. Rany 
i liczne zadrapania, oraz przedśmiertny 
wyraz twarzy, świadczą o przerażeniu 
i walce umierającego dziecka, ze 
śmiercią. 

Ruch. powietrze, zdro~a strawa 
i prz" iemność, jaką morze daje 
nam w obo1.-:cb radośdą wszyst­

kfoh nas naoawa - 1!dy myślimy 
urlop- SlJędzić w morskich zorza,·h. 

RADJO 
Śrioldla, ~n. 20 6. 

URZĘDOWA CEDUl;A I 
GIELDY ZBOZOWEJ I TOWAROWFJ 

W POZNANIU. 
Poznań, dnia 18. 6. 1934 r, I 

Ceny orjentacy,ne J 
Żvto . . . . . . . . . . . 14.75- 15 .

1 Usposobl~n·e sookojne ~ 
Pszentca . . • . . . . . . . 19 00- 19 

U,posob:en e stałe j 
I 
Jęczmień browarowy . . . . . 19,00-20, 

Usposob1en;e s•ałt. 
Jęczmień 695-705. gil . . . • 18,50- 19,,. 
ęczmlcń 675-685 gfl . 17,50~ 18ll 

UsposotHcn,e stale 
Owies . 15 75-16,9 

Usposobienie stałe 
Mą a żytnia I. gat. 0,55:,; wł. w. 23 50-24,~ 
Maka . tytnia I, g. 0.65% wł, w. 22,00-23~ 
Mąka żytnia li. g, 55-70% wł. w. 17,50-18? 
Mąka tvtm1 poślcctma ponad 

70"1o wł. w. . . . . . . 13 50-15l 
Mąka żvtn1a razowa 0,950/0 wł. w. 18 50-19,~ 

Usposo·,1ente sµoko ne 
Mą pszenna g. IA 20S wł. w. 33 25-34~ 
Mąka pszenna g 1B 45% wł, w. 31 25-321 1 

Mąka pszenna g. IC 60% wł. w. 29,50-31~ 
Mąka pszenna g. Il) 65% wł w. 28 00 -29~ 
Mąka pszenna g, Il45-65% w, w. 23,25-25 
Mąka pszenna g. llI post. A 65-70 % 18 00- 19 1 

Mąka pszen. g.lłl pośl. B ponad 70 $ 15,00-16 
l,s OS0OICn e stale 

Otręby tytnle z przemiału tandar-
10" ego . . . . . . . . . . . 10,25-10 1 

Otrębv pszenne z przemiału s1an-
dartowe(>o . . . . . . . . 11,00-11, 

Otręoy pszenne grube z przemia- « 
lu stanctartowego . . . . . 11·50-12~ 

Gorc::i ta . • .'. • • . 52 00 56 ~ 
Groch polny • . . . . . . • 20 00 21 
Orocll Victoria . . . . . . 27 00-33, 
Groch folgera , • • • • . • 21 50-22 
Łubin niebieski . . . . . . . . 7 75- 8 
Łuoln żółty . . . • . . . . • 9 OO-10 
Ink,rnatka . • . . • • • . 110,00-130, 
Kartofle jadalne . . . . . . . 4 25 - 4 
Ptatkl ziemniaczane . . . . 15.50-16 
Makuch !many w taflach . . . 19,75-20 
MakUCll fZCtJHKOWY w taft. . . 13 75-14 
Ma1rncb slonecznllrnwy w taf!. . 16 50-17 
Srut Sn1a 19 50-20, 
Mat- mebleskl 48 00-54,, 

Ogólne US'.Josob1enie spokojne. 

GIEŁDA. 

dolar amerykański - 5,26 
JO' marek niemieckich 202.00 P 

100 guldenów gdańskich - 172 24 i 

Konlec działu redakcyj.ne,o. 

Redaktor odpowiedzialny H. Rataj11ki 

6.30 Au~cj,ai piO!I'a'l1llla. 12.10 IfolDr 
,cei.rt. 13.00 Dz~e(U. pot 13.05 Dlflo,J:mie 
utw10,ry. 16.00 P,ieświ,. 16,15 ł!nSll:rrmimein,­
ty •u gł10i&y w j,az.zie. 17,00 P:ri0ig'l'aJm dlla 
<lizi!eci. 17.15 Ifonoe!I't sio/Jisitów. 18.QO 
,,K1si1ążka ii, wiedlza". 18.15 K10IIllJPIOzy<l/o­
rzy, j,ak01 wyk. własm. . .kiompiozycyj. -
19.15 Reci,tail sklrzyrpaowy. 19,50 Wa,a­
d!omości! ,SIJll0lrt. 20.12 :Muzykai lelum. 
20,50 Dzilein. wtiecz. 21.00 Tif'a)Il.S/llll. IZ Redakcja otwarta od godziny -8-mej ~ 
GdYJn.ii. 21.02 „S~rz~a po,czt. ~o,ln." I do 2-giej po poł., i od godziny 5-7 wi~ 
21.12 Kiooaert siohstow. 22.00 „WSJJ spto-- Czcionkami „Drukarni Les.zczynakiel 
kioj1Ua,, w,s,iJ w:esoła". 22,15 Muzyka tm. Sp I o. o. w u,uni.e. 

gJ 

Skrytka li Zaraz lub od 1. lipca b. r. do wynajęcia: 

s 1chrz 
~tal?~a 1 

(parter i 2 piętra) masywny, wjazd z ulicy Ziela' 
do wmurowama w sc1anę l również : 
rozmiarów 42X 42X32, na I 
sprzedaż. Tamie dobr?'.e P 
UMEBLOWANY POKOJ 15 rn. długie, 4 m. szerokie, 4 m, wysokie. 
do wynajęcia. etos! 

Adres wskaże eksped. ____ z_apytać pod Nr. 750 w ekspedycji ,, ✓ 

, nice 

,,Głosu". 

Mieszkanie 
f~: 

-'s ., ({;;,.{t1 

11111 li 
YSZŁY Z DRUK 

Masz9ny do Pl'anla 
maszyny do licze- komfortowe w willi, - 3 
nia. nowe i uży- pokoje z kuchnią, łazien· 
wane z gwarancją, ka, gaz, elektryczność, par­
numeratory. po- kiet, centralne ogrzewanie, 
wiclacze, przybo- weranda, ogródek, do wy· 

ry, naprawy, zmiany, przeróbki 

(~YA ~ \ ~:,--~<?· 
I . 
\I 

• romonty, meble biurowe, regi- najęcia od 1. 7. lub później. 

I '11111111 podama o pozwole- :~1:i.1::J::~;~~ls4'::~l!::eak1 K:!!Tul~~·13~eszno, ul. 
nie na budowę i de-1Ale1e Marcinkowskiego 23. Tel 

I _ klaracje kierownika! 
18

-

47

• DRUKI 

..:.. 

.......... c"'-: 

1/ J l'J,., I 

·1 i~•""' li Robót!~~::~~nych 2 ~!s~½~~~.e do NAJTANIEJ 

wynajęcia. T y L K o • . 11 Druk rnla Leszczyńsba PIEC GAZOWY (,,Jun· DRUKARNI Wśr6d „gwiazd fllmow yc~; • m spęd 
kersbadeofen) Ra sprze- , Popatrz, Ireno, fabrykant, z kto .Y fioł~/ 

Ili 
Leszno, Wlkp. ul. Wolności 21, daż. Gdzie? wskaże eksp. LESZCZY N SKI EJ, 1.łyśmy wczoi:a1szy wieczór, posyła mi bukie~ rnu• 

Telefon 61. ,,Głosu". LESZNO, UL. WOLNOŚCI 21, Czyż by istotnie mie.ł cię za tak 8 ro 

PllZEDPLATA na poczcie wr'!' & ty~ .,OeniskiG Domowe", ,,Pr.yJad.el Rol:oit1" 
I Hodatkiem powieśclowym odno;;zełi.i.em 6Q domu włącmiłl s opłatami IIOC&łaWem! 
..,.nosi kwartalnie 5 !58 zł, miesi~ 1,88 sł. w eltspeffyoJt I ..-ta:raob mJedo,, 
amie t,50 zł, .z O<blos.zeniem do domu 1.vo sł. OOddelDy aamer wl.d■lt 10 11'· 

w rade przeszk6d w lldladzl,, spcnreił. WJłal -. tlnJJ(6w IIP.1 .,..-...1c11,11 


